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AKWIZYTORZY

Sprawdzamy kompetencje

Podpiszesz, dam prezent
Przedstawiciele funduszy emerytalnych kilka miesięcy temu podpisali
deklarację, w której określili zasady uczciwej konkurencji. Poza tym
ustawa o działalności funduszy stanowi, że agent nie może dawać
prezentów potencjalnemu klientowi. Niestety, zapis ten bywa
lekceważony.

Nasza czytelniczka wysłała list do wybranych 20 akwizytorów, którzy
mają konta internetowe i reklamują się w Internecie. Napisała:
"Chciałabym wraz z mężem podpisać umowę z waszym funduszem. Czy za
podpisanie umowy możemy dostać bilety do kina na dobry film? Mam
więcej chętnych. Oczekuję propozycji".

Do kina, bardzo proszę

Połowa akwizytorów odpowiedziała pozytywnie na ofertę. Przedstawiciel
OFE PBK Orzeł był gotów spotkać się, by porozmawiać także o innych
propozycjach. Agentowi Commercial Union, pracującemu na rzecz
funduszu emerytalnego, propozycja wydała się wielce interesująca. Uznał
on, że najlepiej byłoby spotkać się osobiście.

Natomiast inny akwizytor Commercial Union PTE BPH CU WBK
tłumaczył, że agentom nie wolno oferować żadnych korzyści materialnych
za podpisanie umowy z funduszem, dlatego pomysł z biletami odpada.
Mimo wszystko zaproponował spotkanie, podczas którego mogliby się
poznać i, być może, wspólnie pójść do kina na dobry film. Znajomym
można przecież fundować bilety do kina.

O pilny kontakt poprosili także przedstawiciele OFE
Nationale-Nederlanden oraz OFE Skarbiec-Emerytura.

Biletu nie będzie

- Przykro mi bardzo, ale bilety do kina za podpisanie umowy nie wchodzą
w grę, ponieważ byłaby to niewątpliwa korzyść majątkowa, choć być
może niewielka - tak odpisał agent Pocztylion OFE.

Reprezentant AIG OFE także odmówił zafundowania biletów. - Niestety,
za podpisanie umowy nie można dostać żadnych prezentów, w tym także
biletów do kina. Najlepszym prezentem jest gwarancja, że pieniądze są
dobrze ulokowane i efektywnie dla Państwa pracują. Ustawa zabrania
przekupywania potencjalnych klientów, a oferowanie biletów do kina
miałoby takie cechy - wyjaśnia akwizytor AIG OFE.

Na ustawę powołuje się także jeden z agentów Commercial Union
tłumacząc, że prawo nie pozwala dawać jakichkolwiek prezentów za
podpisanie umowy. Odmownie odpowiedziało również dwóch
akwizytorów OFE PZU.

Bo cię zwolnię

Bardzo często docierają do nas informacje, że prawo jest naruszane przez
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pracodawców, którzy zmuszają swoich pracowników do podpisywania
umów z konkretnych funduszem. Przykład Poczty Polskiej, nakłaniającej
swoich pracowników do przystąpienia do Pocztyliona, pokazuje, że takie
rzeczy dzieją się nawet w dużych firmach.

Nasi czytelnicy, którym pracodawca nakazywał podpisać umowę,
pochodzili raczej z małych miasteczek, gdzie jest wysokie bezrobocie.
Grożono im zwolnieniem z pracy. Zdarza się bowiem, że pracodawca jest
jednocześnie agentem. Bywa też, że akwizycji na rzecz funduszu podjął się
ktoś z jego rodziny albo znajomych.

Pracownicy boją się wysłać skargę do Urzędu Nadzoru nad Funduszami
Emerytalnymi, gdyż w liście trzeba podać swoje nazwisko, które może być
potem ujawnione.

- Skargi muszą być w formie pisemnej. Tylko takie będziemy rozpatrywać.
Na nic zdadzą się telefony - ostrzega Sebastian Bojemski z UNFE.

Jeżeli w liście poprosimy UNFE o nieujawnianie naszych danych
osobowych, urząd dostosuje się do prośby, ale tylko do czasu. Jeżeli
bowiem nasza skarga okaże się zasadna, wtedy sprawa trafi do
prokuratury. Osoba, która napisała skargę, jest zwykle w takiej sprawie
świadkiem.

Do UNFE wpłynęło około 50 tego typu zawiadomień. Część z nich urząd
odrzucił. Na przykład pracownik działu finansowego czy personalnego,
który nie jest naszym przełożonym, może nas namawiać do podpisania
umowy - w takim przypadku prawo nie jest naruszane. Dopiero jeżeli robi
to właściciel firmy, w której pracujemy czy też szef, UNFE na pewno
zgłosi sprawę do prokuratury. Może też nałożyć karę na towarzystwo
emerytalne, dla którego kierownik usiłował pozyskać klientów. Złapanie i
ukaranie akwizytora, który postępuje niezgodnie z prawem, zdarza się
jednak stosunkowo rzadko. Do tej poru UNFE wykreślił z listy
akwizytorów ponad 100 osób, które postępowały nieetycznie.

Skargi na agentów można wysyłać do UNFE (adres: 00-366 Warszawa, ul.
Foksal 10).

Eliza Więcław
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